
                                                                                                    
 

                       Gazeta Parafii pw. Matki Boskiej Częstochowskiej w Starachowicach  

Nr 3 (149) 2024 

Data wydania  3.III. 2024r. 

Ś W I Ę T Y    P R Z Y P O M I N A  

Oto teraz czas zbawienia 

Nie pozwólcie się wchłonąć cywilizacji technicznej                                            

z równoczesnym narażeniem wiary, zdolności miłowania,                       

tego wszystkiego, co decyduje o człowieczeństwie, o pełnym             

wymiarze człowieka, o jego powołaniu.               Jan Paweł II 

 Czas płynie, godziny, dni, tygodnie mijają bezpowrotnie. Czas można marnować, lub wykorzystywać; można go wymieniać na pienią-
dze, lub zabijać. Możemy robić z nim co chcemy, nawet wtedy gdy wydaje nam się że go nie mamy. 
Póki żyjemy w czasie, mamy czas, by nawrócić swe smutne, niespokojne, niepoprawne serca ku Temu który o mówi Sobie: Jestem Który Jestem. 
 

 Liczba 40 symbolizuje czas potrzebny do osiągnięcia dojrzałości - pełnej gotowości do wykonania zadania, do wydania owocu, do przy-
jęcia daru. 40 lat wędrował Izrael po pustyni, nim doszedł do Ziemi Obiecanej. 40 dni przebywał Mojżesz na górze Synaj, nim otrzymał pierwsze 
tablice z wypisanym na nich Prawem Bożym. 40 dni pozostawał nasz Pan Jezus Chrystus na pustyni, poszcząc, modląc się, aby przygotować się do 
spełnienia swej zbawczej misji. 
W języku hebrajskim liczbie 40 odpowiada litera Mem, symbol wody. Mem to także strumień mądrości wypływający z tajemniczego Źródła. Każ-
dy człowiek skrywa w swym sercu pragnienie – tęsknotę za uzdrawiającym, ożywczym słowem Bożej mądrości i miłości, za słowem swego Stwo-
rzyciela. 
O gdybyś znała dar Boży – to słowa Pana Jezusa wypowiedziane przy studni do Samarytanki. 
O gdybyś znała dar Boży…. 

************************** 
 Człowiek został stworzony jako mężczyzna i kobieta, jako „isz” i „isza”: Alef-Jod-Szin i Alef-Szin-He. Niewymawialne Alef oznacza 
jedynego Boga, Stworzyciela Nieba i ziemi. Szin jest symbolem płomienia, przemiany i oczyszczenia, a także nieodłącznie związanej z nimi siły 
niszczenia. 
Oba imiona odróżniają się literami Jod i He. Jod, ziarnko prochu, maleńka jota, znak obecny we wszystkich innych hebrajskich literach - jest esen-
cją życia, Bożą iskrą, śladem Bożej ręki we wszystkich stworzeniach. He – to boskie tchnienie, powołujące świat do istnienia; dodanie He na końcu 
słowa oznacza płodność, moc dawania życia. To właśnie litera He przemieniła imiona „Abram i Sarai” w „Abraham i Sarah”. 
 
Jod He Vav He – to litery świętego Imienia Boga. Jestem Który Jestem. 
Mężczyźnie nie wolno zapominać że powstał z prochu, i wszelkie jego poczynania przynoszą dobro jedynie wtedy, gdy spoczywa na nim ręka 
Boga. Kobieta rozumie świat duchowy w sposób bardziej bezpośredni, i jej zadaniem jest wprowadzenie mężczyzny głębiej w Bożą obecność: 
poznanie Boga, kochanie i bezinteresowne służenie Mu. Ale jeśli jej wyostrzona wrażliwość na świat wewnętrzny zwróci się w niewłaściwym 
kierunku, łatwo może się stać narzędziem w ręku wroga. 
 
W raju Isz i Isza byli przejrzyści dla siebie nawzajem, bez tajemnic i ukrytych myśli. Poznawali się za pośrednictwem Bożego spojrzenia, żyli peł-
nią obecności i miłości Bożej, będącą podstawą ich jedności. Gdy Wąż wprowadził do jej serca jad – podejrzenie, że Bóg chce ich czegoś pozba-
wić, Ewa postanowiła poznawać sama, bez Boga i Jego spojrzenia, i bez porozumienia z Adamem. Ale owoc wiedzy i mądrości, który spożyty we 
właściwym czasie mógłby być błogosławieństwem, spożyty przedwcześnie - okazał się przekleństwem. 
Po upadku Adam i Ewa stali się dla siebie nieprzezroczyści i niezrozumiali.. Stanęli wobec siebie twarzą w twarz – bez Boga. Kobieta zwróciła 
swe nadzieje i pragnienia ku mężczyźnie, przez co często daje mu się zdominować, prowokując go do wykorzystywania swej siły. Albowiem za-
chwyt mężczyzny przemienił się w nieufność wobec tej która może go przywieść do upadku; mimo to wciąż poszukuje tego cudownego stworzenia 
które uczynił dla niego Bóg. Lecz czy je znajduje? 
Tak zwane wyzwolenie kobiety rozpoczęło się od pragnienia poznawania tego, czego dotąd była pozbawiona. Kobieta wyszła „na zewnątrz”, zrzu-
cając jarzmo męskiej opresji , i zarazem opieki. Poruszając się po burzliwych wodach męskiego świata przejęła męskie wzorce, niezgodne z jej 
prawdziwą naturą. Tak daleko odeszła kobieta od pierwotnego, rajskiego szczęścia, od Bożego zamysłu, tak dalece zatraciła siebie i swoją tożsa-
mość, że jest w stanie posunąć się do największej zbrodni, i zabić życie we własnym łonie. I uważać że ma do tego pełne prawo. 
Podburzana przez fałszywego Sprzymierzeńca, walcząc o kolejne prawa dla siebie, wykluczając wszystko co powstrzymuje rozwój i realizację jej 
pragnień czy zachcianek– niczego nie osiągnie, niczego nie naprawi. Co Ewa zepsuła… 
Przez TAK Maryi, która z ufnością, całym sercem i życiem przyjmowała Boże słowo, na świat popłynęły zdroje Zbawienia. 
O, gdyby Ewa zaufała swemu Stwórcy, i zechciała na nowo rozpoznać dar Boży… póki jeszcze jest czas. 
„Ostateczna bitwa pomiędzy Bogiem i szatanem zostanie stoczona o małżeństwo i rodzinę. Nie lękaj się jednak, gdyż każdy, kto działa na rzecz 

świętości małżeństwa i rodziny spotka się z przeciwnościami i będzie go się zwalczać, właśnie dlatego, że jest to kwestia decydująca. Matka Boża 
jednak już zmiażdżyła szatanowi głowę.” (S. Łucja z Fatimy) 
 

                                                                                                                                                                                                                         EK 
W artykule zostały wykorzystane fragmenty książki „Kobieta, kapłaństwo serca” Jo Croissant 
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Z Kroniki Parafialnej I- III -1984 r. 

Orientuj się! 

- „W połowie stycznia utworzone zostało V Koło Żywego Różańca z ul. Jodłowej.” 

- „Do Świąt Zmartwychwstania Pańskiego przygotowywały nas Rekolekcje Ewangelizacyjne prowadzone przez                             

Ks. Dyrektora Kazimierza Mąkosę. Rekolekcje te wzbogacone były filmem pt: „Jezus”, który zrealizowany został                        

Różaniec - Ratunek dla Świata 
Zaproszenie wstąpienia do Żywego Różańca 

 Nie ma drugiego tak autentycznie katolickiego i popularnego nabożeństwa maryjnego jak Różaniec. I jak to objawiła Maryja wielu swym 
sługom- nie istnieje drugie takie nabożeństwo, które byłoby równie miłe Jej Niepokalanemu Sercu. 
Różaniec łączy w sobie modlitwę ustną i kontemplację .Powtarzane są w nim najpiękniejsze i najskuteczniejsze modlitwy chrześc ijańskiej                   
pobożności, takie jak: Skład Apostolski, Ojcze Nasz… i Zdrowaś Maryjo…. Po każdej dziesiątce wychwala się w nim także Trójcę Przenajświętszą 
modlitwą Chwała Ojcu…, a jego odmawianie kończy często Pod Twoją obronę… lub Witaj Królowo…, Litanią Loretańską, czy Litanią do Świętego 
Józefa. 
Pamiętajmy o słowach Matki Bożej, która w Fatimie w każdym ze swych sześciu objawień kładła szczególny nacisk na konieczność codziennego 
odmawiania Różańca w celu nawrócenia świata. Do jednej z wizjonerek – siostrze Łucji powiedziała piękne i pełne nadziei słowa: 
„Nie ma takiego problemu osobistego i rodzinnego, ani międzynarodowego, którego nie można byłoby rozwiązać przy pomocy Różańca.” 
 

W naszej wspólnocie parafialnej mamy obecnie sześć kół Róż Różańcowych Żywego Różańca. Są to grupy dwudziestoosobowe, które codziennie 
odmawiają i rozważają wyznaczoną tajemnicę Różańca, ofiarując ją w intencji podanej przez Ojca Świętego. 
Różaniec to modlitwa dla każdego, nie powinien nam się kojarzyć jedynie ze starszymi osobami ściskającymi w dłoniach paciorki Różańca. Niech 
oni będą dla nas przykładem i pięknym wzorem wiary. Nadzieję pokładamy w młodzieży i młodym pokoleniu - To Was nam brakuje. 
 

Zapraszamy Wszystkich zainteresowanych tą formą modlitwy, niezależnie od wieku. Złączmy się wszyscy w tej cudownej modlitwie wołania do 
Boga przez Serce Maryi o dar pokoju, dar modlitwy za rodzinę o ratunek dla świata. Nie sposób wypowiedzieć jak Matka Boska ceni Różaniec       
i jak jest wspaniałomyślna w wynagradzaniu tych, którzy go praktykują. Tą modlitwą możemy zmieniać świat i samych siebie. 
Zapraszamy w każdą pierwszą sobotę miesiąca (najbliższa sobota 02.03.24 godzina 16.00.) na Różaniec wynagradzający N.M.P. za grzechy  
popełnione wobec naszej Matki. 
„Bóg pragnie by Jego Najświętsza Matka była obecnie więcej znana, bardziej kochana i bardziej czczona niż kiedykolwiek.” ( Traktat ,św. Ludwik 

Maria Grignion de Montfort)                                                                                 Koła Żywego Różańca /Tel: 500 652 053/ 

  Jeśli spojrzeć na nasz kościół z lotu ptaka, a właściwie z widoku satelity, prócz imponującej bryły 
bazyliki wpada w oko ustawienie budynku idealnie na osi wschód-zachód. Od dawnych wieków ważniejsze 
kościoły były budowane w ten sposób, aby ołtarz był skierowany w kierunku wschodnim - w stronę Jerozo-
limy. Mówi się tu o kościołach orientowanych, choć dzisiejsze słowo "orientacja" nieco zmieniło znaczenie. 

 Współcześnie bycie zorientowanym oznacza 
posiadanie aktualnej wiedzy o bieżących spra-
wach i wydarzeniach. W dobie informatycznej 
wydaje się nic prostszego, wszak nowoczesne 
media dostarczają nam wiedzy w dowolnym 
zakresie i ilości, wręcz przytłaczają informacja-
mi, czy bardziej "niusami", które krzykliwie        
i nachalnie konkurują o naszą uwagę. W przy-
pływach radiowo-TV-internetowej powodzi 
gubimy interesujące nas wątki, rozpraszamy 
się, często zniechęcamy bądź wybieramy    
niezgodnie z własną wolą - czujemy się 
"zdezorientowani", czyli tacy, co utracili      
poczucie kierunku.  

Taki był właściwy sens słowa "zorientowany"   
- czyli skierowany w jednym kierunku -       
dokładnie na Wschód, zwany dawniej      
Orientem. Wierni wchodząc do (takiego) kościoła ustawiali się tak fizycznie jak i duchowo, w jednym      
kierunku. "Brama rajska na wchód wystawiona" śpiewamy w Godzinkach; tylko przez nią przejść. Idę do 
kościoła i do Kościoła, aby się zorientować; odsuwam na bok cały nachalny szum informacyjny nawołujący 
do pójścia wszędzie naraz, czyli de facto byle gdzie. I choć nie jest to Orient-Express, wiem, że podążam we 
właściwym kierunku, ku Bogu.                                                                                                                 PG 

Zdjęcie —  Źródło: google maps 



Czas ucieka, wieczność czeka                                                                         
- Emilia i Karol Wojtyłowie, rodzice Świętego                                                    
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LUTOWE SERDECZNOŚCI.. 

 Karol senior zachorował na święta Bożego Narodzenia w 1940 roku. Był słaby i skarżył się na ból serca. Przepi-
sane przez lekarza lekarstwa nie pomagały. Jerzy Kluger wspominał, że z trudem wykonywał codzienne czynności. Kra-
kowskie mieszkanie Wojtyłów było tak małe, że nie trzeba było wielkiego wysiłku, aby utrzymać je w porządku. Mimo to 
pan Kapitan odczuwał ogromne znużenie. Nawet ugotowanie czegoś do jedzenia lub naprawienie butów kosztowało go 
wiele wysiłku. Przestał chodzić na wieczory literackie organizowane przez Lolka i jego przyjaciół. Wolał zostać w domu. 
 
Syn musiał przejąć obowiązki ojca. Nigdy nie zajmował się domem. Robił zakupy, przygotowywał śniadania i kolacje. 
Obiady gotowała mieszkająca w pobliżu Aleksandra Kydryńska, matka jego przyjaciela Juliana. 
 
Ksiądz Mieczysław Maliński, który znał Wojtyłów, zachował ten obraz w pamięci: Byłem świadomy, kim jest ojciec dla 
Karola. Ale dopiero ta długo trwająca choroba uświadomiła mi, jaką stanowią jedność. Że ponad wszystkimi kontakta-
mi, znajomościami, przyjaźniami utrzymuje się jak świętość największa ta nić łącząca Karola z ojcem. I to jest nietykal-
ne, nienaruszalne.                                                                                                                              DWK 

 Połowa lutego jednoznacznie kojarzy się z 14- tym dniem miesiąca i przyjętymi już w nasze tradycje obchoda-

mi ,,walentynek'', dnia w którym dowody pamięci i bliskości składają sobie nie tylko zakochani, ale także osoby przyjazne sob ie, 

darzące się sympatią. ..  

Dla naszej parafii to również znaczący dzień, ponieważ w wigilię ,,walentynek” swoje osobiste, prywatne święta obchodzi                         

Ks. Proboszcz Grzegorz. Szczególnym jest fakt, że w tym jednym dniu świętuje On swoje urodziny i imieniny. Jak co roku,             

pamiętała o tym rodzina parafialna i zwyczajowo pokaźna grupa jej przedstawicieli stawiła się w świątyni parafialnej, aby swoją  

obecnością, modlitwą i udziałem we Mszy św. w intencji Jubilata i Solenizanta, dać wyraz swojej zwykłej, ludzkiej życzliwości .            

Ofiarować Panu Bogu dziękczynienie za jego Osobę, łaskę powołania, rodzinę i dom w którym ono powstało i rozwinęło się...  

Polecić Opatrzności Bożej dalsze lata Jego życia, działania i drogę, którą trwając w Kościele pielgrzymującym, razem z nami i obok 

nas, ma Ks. Proboszcz jeszcze przed sobą. Przyjęta Komunia w intencji Świętującego, wyśpiewane życzenia , kwiaty, drobne      

upominki... i wiele serdecznych, ciepłych słów, które przedstawiciele grup parafialnych wyrazili w formie powinszowań, zwieńczyły 

wieczorne spotkanie w świątyni. 

Jako społeczność parafialna jeszcze raz, dajemy wyraz naszej pamięci i modlitwy w Twojej intencji Księże Proboszczu!...                 

Polecamy Cię ufności Bożej i życzliwości ludzkiej!...                                                                         RMJ 

Zdjęcia - P.P. 



Adres:  Parafia p.w. Matki Boskiej Częstochowskiej w Starachowicach 

Starachowice  27-200 , Al. Najświętszej Maryi Panny 7 

tel. kancelarii parafialnej — 500 152 994 

Str.internetowa: www.parafialazy.pl  /nowa str. /  

E-mail: lazy@poczta.onet.pl  

Nr konta: 90 8518 0006 2001 0022 3890 0001  -  nowe konto 

NA FACEBOOKU: https://www.facebook.com/pages/Parafia-pw-Matki-

Boskiej-Częstochowskiej-w-Starachowicach/579311342087755 

Zwiastun  

ZWIASTUN - katolicki  miesięcznik parafialny, ukazujący się w parafii Matki 

Boskiej Częstochowskiej w Starachowicach (os. Łazy) 

Redaguje Zespół:  ks. Grzegorz Roszczyk, Irena Górecka -Wrona /skład/,                           

Elżbieta Kulińska, Renata  Minda - Juda, Paweł Perchel /zdjęcia /,                                             

Paula Andriulionis /str. www /, Donata Witkowska - Kowal,  

Współpraca przy n-rze: Krystyna Pytel i Piotr Gos 
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LUTY W "MOTYLKOWYM WZGÓRZU" 

Miesiąc luty minął "motylkom" i seniorom spokojnie i zakończył się mocnym 
akcentem. Ale po kolei.... W ostatnią niedzielę /kolejny już raz/ zespół 
"Cantare" zaprezentował się wokalnie podczas Mszy Świętej. 

Natomiast 28 lutego na naszą świetlicę zawitali znamienici goście: 
starosta powiatu starachowickiego - Pan Piotr Ambroszczyk, prezy-
dent miasta - Pan Marek Materek, zastępca dyrektora CUS ds. usług 
społecznych - Pani Aneta Gołębska oraz Pani Aleksandra Krzos - 
prezes Fundacji „Zdążyć przed Panem Bogiem”. 
Jak wszyscy wiemy zbliżają się wybory samorządowe. Pan prezydent 
przedstawił sprawozdanie z działań w ostatniej kadencji, odpowie-
dział na nurtujące zebranych pytania oraz przedstawił swój plan 
działania na ewentualną kolejną kadencję. Pan starosta skupił się na 
działalności PZOZ, problemach związanych z brakiem lekarzy spe-
cjalistów. Wsłuchał się w wypowiedzi seniorów dotyczące proble-
mów jakie napotykają chcąc się leczyć, przeprowadzić potrzeb-
ne im badania, czy rehabilitację. Pani dyrektor przybliżyła zebra-
nym działalność CUS, wszystko co oferuje Centrum Usług Spo-
łecznych osobom 60+. Warto korzystać! Natomiast Pani Ola opo-
wiedziała o działalności fundacji i zaprezentowała swą osobę jako 
kandydatkę z naszego okręgu do Rady Miejskiej. Spotkanie przebie-

gło w miłej, serdecznej atmosferze. I.......do zobaczenia!!!!       KP                                                                                        

Rycerstwo Niepokalanej Starachowice pod opieką             

ks. Grzegorza Roszczyka z Parafii pw. Matki Boskiej 

Częstochowskiej w Starachowicach serdecznie zaprasza 

na Pielgrzymkę Pokutną do Morawicy. Wyjazd dn. 09.03. 

(sobota) godz. 6.30 parking przed kościołem  na osiedlu - 

Łazy. Koszt 40zł.             
              

              
              

              
              

              
              

      

Zapisy u Prezes  MI Iwony Gawlik tel. 512 440 139  

https://www.facebook.com/profile.php?id=61555415788918&__cft__%5b0%5d=AZWNvb1hhRW3V-FPPtUwPol9hgCQIGsYhqwOdHS-6W3JQm51GPkmujlL9OEnPEw9o3k_HN0RvXDWJPobENRtIlpVJk_aN3FCTCXU4LLQsfEEroJuOg49p0KD-rxWbXywuAWCkaAP0yXlkoywB0sJ0K5PnKaf63ktVEeh83rxnlmfDphxrGmCmsxMg-abb
https://www.facebook.com/parafialazy?__cft__%5b0%5d=AZWNvb1hhRW3V-FPPtUwPol9hgCQIGsYhqwOdHS-6W3JQm51GPkmujlL9OEnPEw9o3k_HN0RvXDWJPobENRtIlpVJk_aN3FCTCXU4LLQsfEEroJuOg49p0KD-rxWbXywuAWCkaAP0yXlkoywB0sJ0K5PnKaf63ktVEeh83rxnlmfDphxrGmCmsxMg-abbLQT9oDND_rIQQfQ8Vj
https://www.facebook.com/parafialazy?__cft__%5b0%5d=AZWNvb1hhRW3V-FPPtUwPol9hgCQIGsYhqwOdHS-6W3JQm51GPkmujlL9OEnPEw9o3k_HN0RvXDWJPobENRtIlpVJk_aN3FCTCXU4LLQsfEEroJuOg49p0KD-rxWbXywuAWCkaAP0yXlkoywB0sJ0K5PnKaf63ktVEeh83rxnlmfDphxrGmCmsxMg-abbLQT9oDND_rIQQfQ8Vj

